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W IA D O M O ŚC I KRAJOW E.

—  Z e  L w ow a.  —
> dniu uroJzin Naszego N a j j a ś n i e j s z e g o  

k" 8 r c y urządził J W. J{ r 8i t *> i' i c. k. radzca 
j U, Crn'ijalny i starosta cyrkułu slryjakiego, b a l ,  

°chód tegoż w liwock" 142 zr. 28 kr. W m - h. 
^iccił szostój galicyjskiej szkole wojskowej. 
• k. Jene ra lea  Komenda ma sobie za obo- 

Ł.,?lek , tak JW . Ili a t tc row i, c. k. radzcy guber- 
J^lDemu i staroście, jakoleż wszystkim, kló- 

*'? do tego przyczynili , ciuiejszem podzię- 
°'v#aie oświadczyć.

—  Z W iednia .  —

lljG k. połączona kancelaryja nadworna pozwo
lą* ^a,ecbecie i nauczycielowi przy wiedeńskim 
q Rucie g łucho n iem y ch ,  JX . H e r m a n o w i  
L Bch o w i ,  przyjąć dyp lom , dany 'mu od nau- 
l ®8 o krakowskiego towarzystwa , połączonego 

^■Worsytetem Jagiellońskim.

«] j ^ ^ f u g  wiadomości % T iy je s tu ,  król. bawar- 
rVi r9l ł̂ca stanu i były król. prezydent minirto- 
chotri W Grecy i ,  p tle I ł u d h a r i l  , który juz  
1 ] zUn tamże ze Wschodu przybył , u m a r ł  d. 

tn. w czterdziestym ósmvm roku życia.

w i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e . 
Hiszpanija.

maj a zaw‘“’ra następujące 
**>ai Pe8Z© telegraficzne : l )  Bajonna d. 4go 

^338. Dnia 27. dopędził Kspartero wy
Peł V° XTj,." _ egrcgo między Bnrgos a Briyiesca i zn-
pr  ̂ ~ p o t i l  2 0 0 0  jeń có w , między którymi 
«af]j 0  2 0 0  oficerów, bagaże i wszelka broń 
dts laf°Wska dostały się w moc naczelnego wo- 
lf\śje rys,ynistów. —  2) Ni, konna dnia 4. maja.

, “ arlistowskie korrpan ijo ,  opasane przez 
Vj 0  karona de Moer w zamku Orista , ltoło 

1j0j  Katalonii) kapitulowały d. 30. kwietnia.“
3. ttJa.atek do dzieńnika bajońskiego Phare  z d. 
kia *awiera nfstępujący ra p o i t ,  który hra- 
,,ron,;DC ,D<I P°^  ̂ 27. kwietnia przesłał mini* 
* Vj]i |" °Jny’ ° klęsce wyprawy hrabiego Negri, 
V o Y aDCa ^ ontes de Oca (na wschód od 

nSprawia m i co przyjemność donieść

jw. panu , 2 e oddział wyprawczy Negrego zupeł
nie zniesionym został ; jedynię wódz jego i k i l
kunastu jezdnych mogło się ocalić. 1 ) ień ten, 
rzec m o g ę ,  był jednym  z najświetniejszych; 
wojsko pod m o jem  dowództwem okryło się sła
wa i cieszy m n ie ,  ze mogę m oje j królowej i 
m oje j ojczyźnie daninę tę przynieść. W udzie
leniu moje'jn z d. 25. t. m doniosłem j-w. pa
nu , ze m am  zamiar wyruszyć nazajutrz ku 
Aguilar del Campo (w którego pobliżu Hrabia 
Negri stał jak wiadomo d. 24go) , by znieść b u n 
towników wyprawy. Wyruszyłem w istocie dnia 
wczorajszego z Burgos ; okropna z gradem po
mieszana ulewa zatrzymała mnie c z e e  niejaki 
we włościach .S.mtiyanez i H uerm eces,  o cztery 
godzin drogi od Burgos. Był# godzina Gra wie
czorem , gdym się dowiedział, ze nieprzyjaciel 
udał się kierunkiem ku la Brnjala (na północ 
od Burgos) ; o pół do ósmej ruszyło wojsko 
m oje  ku tem u punktowi. Spodziewałem s:e 
zabii-di drogę pow stańcom , którzy wyszli z Agui
lar del Campo j lecz pooieważ o m cm  posuwa- 
cm  się dostali s ł uc hu ,  maszerowali przeto przez 
noc całą. — Przed samym świtem stanąłem we 
włości P.obledo , przez klótą nieprzyjaciel wła
śnie łiył przeszedł; batalijon g u ja ió w  składał 
straż przednią , moja eskorta i szwadron polski 
szły za n i m;  rozkazałem temu m ałem u  oddzia
łowi jazdy puścić się galopem aż do punk tu  , 
do którego gościniec z Burgos przypiera , przy- 
czem wiele jeńca zabrano. Ponieważ n iep i/y -  
jaciel był w kilku gr upach e? lewem skrzydle 
odcięty, szwadron polaki rzucił się na niego. 
Kilku moich adjutantów i oficerów służbowych 
zapędziło sio aż do Monasterio ; dwa 1 2 -fuutcwe 
działa, oficerowie i artylerzyści dostali się w moc 
ich. S ;m  w równym czasie pospieszałem z go
dną podziwienia szybkością, co m ógłom  wyko
nać tylko z tak walecznem i zapałem  ożywio- 
n em  wojskiem. — Czoło powstańców, masy swoje,

• wsperte jazdą , formowało po drugiej stronie 
włości Piedrabita. Rozpoznałem stanowisko nie
przyjaciela , a w przekonaniu, żo tenże nadej
ścia picrho!y mojej oczekiwać nie będzie , po
stanowiłem uderzyć nań,  lubo oprócz eskorty 
m ojej innej jazdy uie m ia ł 'm  na moje rozkazy. 
— Przedsięwzięci ' 1 to , aczkolwiek śm ia łe ,  było

X



jedosk  n ie o d zo w n e ,  chcąc odnieść zupe łne  zwy-
cięztwo i przeszkodzić nieprzyjacielowi , by nie 
poszedł k ierunkiem  ku Sierra i lasom jodłowym 
(Finares'), Krótka ale jędrna p rzem ow a, którą 
do wojska mego m i a ł e m , potrafiła unieść jo  
z ap a łem ; ua jego czele przobiliśmy azeregi nie
przyjaciela i większa część piechoty jego z m u 
siliśmy do złożenia b ro n i ; reszta wpadła w moc 
naszę podczas ścigania, które bez przestanku 
na znużonych już  koniach odbywaliśmy az potąd 
(po ViIlaFranca), 7 — Bagaże, między k tórem i Ne- 
grego tak że ,  kouie , m u ły ,  amunicyja , b r o ń , 
działa i cały materyjał powstańców, wszystko 
to wpadło w ręce nasze; słowem powstanie Ne- 
grego nie istnieje już w ięcej.—  Zostawiam jw. 
panu i publiczuości ocenienie skutków tego pa
miętnego dzieła oręża. Zaręcza o d o  ustalenie 
tronu naszej królowej i jest przepowiednią po
koju , którego życzą sobie wszyscy prawi Ui- 
szpanie. Wojsko mej armii zebrało owoce p e ł 
nego trudów prawie trzydzieści jeden  godzin 
trwającego forsownego pochodu ; ozdobiło się 
nowemi wawrzyDy i zasłużyło od ojczyzny na 
hołd wdzięczności, a od królowej na świadectwo 
przychylności i podzięki. — Pozostaje mi jeszcze 
udzielić jw . panu wykazu nagród, ja k ie  rozda
łe m  ; przeszłe ten wykaz wraz z imiennym spi
sem nadzwyczajnej liczby jeń có w , między któ
rymi znajduje się 224 szefów i oficerów. — 
Upraszam jw. pana zawiadomić JK.Mość królo
we- re jen tkę  o tom ważnem zwycioztwie, które, 
rzecz godna uw ag i, odniesione zostało właśnie 
w dniu jój urodzin. — Bóg niech wspiera jw . 
pana i t. d. Vi!lafrancs do Montes de Oca d. 
27. kwietnia 1833. Urabia Luchana.«

Listy z Madrytu z d. 30. kwietnia donoszą , iż 
wiadomość o zwycięztwio E s p a r le ra , która w do
datku do Gnceta de M a d r id  z dnia tegoż ogło
szoną została, sprawiła tamże wielkie wrażenie. 
W  izbie deputowanych na wniosek pana Marli- 
nez de la Bosa uchwaloDO jednogłośnie , ażeby 
przesłać adres podziękowania tak głównie do
wodzącemu armiją północną , jakoteż zostające
m u  pod jego rozkazami wojaku.

Dodatek do G aceta de M a d r id  z  d. 2. m aja  
(otrzymany w Paryżu przez nadzwyczajną spo
sobność) zawiera nestępującą depeszę brygady- 
je ra  Aspiroz z Carbonera (w prowincyi Cueuca) 
z d. 30. kwietnia: ^Brygada nieprzyjacielska, 
która do tej prowincyi w ta rg n ę ła , została dnie 
dzisiejszego ped m uram i Caneto zupełnie  przez 
wojsko m oje  p o b i t ą .  Jój naczelnik, pułkownik 
od kawałeryi Doa Pedro Mars , kilku innych 
pułkow ników , 28 oficerów, 160 szeregowych, 
cztery paki z bronią , 50 k 0Di i wiele innyęll 
przedm iotów, dostało się w moc tych  walecz

nych. —  Nowe to zwycięztwo, zabezpieczaj?8® 
spokój tój prowincyi, nadarza mi zarazem SP° 
•obność pospieszenia z pomocą k a D to n o w i  Moj8’ 
zostającemu w sm u tn em  położeniu. Ile 
zności jak  najprędzej doniosę jw. panu o szc*®, 
gółach tej po tyczk i; tym czasem powiedz '®8 
m o g ę ,  że strata nieprzyjaciela w zabitych • ra°< 
nych je s t  dosyć znaczną. Nasza, lubo nie D#̂  
der znaczna, jest jednak wielce bolesna, P  ̂
nieważ waleczny kapitan z kompanii woloł^ 
tej prowincyi, Don Zacarias V illar ,  n‘eU8J.rS„ 
szony Alforez z gwardyi prowincyjonalDej • ^  
Augustyn M arco, ciężko aą ranm.«

W ie lk a  Brytanija i Irlandyja.
W edług gazet angielskich z dnia 5. maj®' ^  

atyn urodzin królowej dnia 24. b m ., w który® , 
dniu królowa rok dziewiętnasty kończy, m® ' 
bardzo świetnie obchodzony. Lord podkom°r 
margrabia Conyngham i wice podkomorzy 1 
Charles Fitzroy, codzień w tym zamiarze oaf# '  
odprawiają.

Na posiedzeniu i z b y  w y ż s z e j  doia 
margrabia Sligo podał petycyję od nad-s*er  ̂
i wielkiego sądu przysięgłych hrabstwa 
przeciw bilowi dotyczącemu się ustawy o u 
gich irlandzkich, z którąto petycyją, dodał, 
pełnie  aię zgadza Jes t  gotów część dostań1' 
swoich udzielić ubogim , alo nie takim , ** . j,. 
jeszcze zdatni są do pracy. Bówniez książę P |C j 
m ond podał petycyję od katolickiego biaku^*^ 
mieszkańców Waterfordu , upraszających, ®*e 
w bilu owym miasto wyrazów rpozbawionych 
mocy (d e s t i tu te )  ubogich* —  rniezdatnych 
roboty (im poten t)<■ umieścić. —  O skrócenie 
nauki dla Murzynów podano kilka petycyj, * , ( 0
ton, Whilehaven, Belfast i z innych miejsc; *  ieo 
podpisów pochodziło od niewiast. (Przedmi°t ^  
w ogólności ciągle mocno po całym kra ju  ot**f , 
wzrusza, a mianowicie miasto Glasgow wy** , 
gólniaaig swoją gorliwością o jak-najprędaz? 
pełną emancypacyję Murzynów. Podobnie* 
dnia 2. maja odbyło aię w tym  c e lu ,  w ra t° r0- 
miesta Dovonport, bardzo liczne i znakom ' 16 *jjvła 
ma dz cnie, o a k tó rć m  wielu księży z obwodu 
obecnych. Niejaki p. Towaon, chcący 
wanio rządu w sprawie tej usprawiedliwili ^ . 
k iem  i sykaniem został do m ikzenia  ztna,łtory' 
JX. Luney oświadczył, że wprawdzie jest  ̂
sam , ininiejczem oświadcza aię uroczyście 
ciw wszelkiemu udziałowi do polityki , 
Brougham i pena O Connella ; nla pewną j 6  0- 
czą , i o  gdyby byli wszyscy, którzy w P®r ; po
cie abolicyjonistami się m ian u ją ,  wype 
winsicśó swoje s  gorliwością tych dwócll 
nie byłoby potrzeba żadnego więcej przeC
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Wtilnictwn stowarzyszenia. Nie jest to sprawą 
Stronnictwa, lecz religii i sprawiedliwości Takie  
®amo igromadzeuie(iWfftfżirtg) odprawiono również 
wB^ieter. Z r e s z t ą ,  jak  Su n  w spom ina, zape
wniają w publiczności, że ministrowie żałują juz 
okazywanego w tej sprawie oporu , t a k ,  iż może 
aszcze należy się spodziewać wyszłej od rządu 

tUodyPikspyi bilu lorda Glenelg. Następnie za- 
" rał głos lnrdRipon żądając przedłożenia rachun- 

, dotyczących się wydatków na komisyję 
W Mslcio. Zacny hrabia uważał wysłanie tej ko- 
®dsyi i8  niepotrzebne i bezpożyteczne, kiedy rząd 
^ógł łatwo od gubernatora tej wyspy otrzymać 
® stanie tejże wszelkie, jakich  potrzebował, wia- 
®®tności. —  Zwróciwszy m im ochodem  uwagę ua 
, 'U p an f ję ,  rodził mówca ministrowi osad, że 

komisyja w Malcie ma być koniecznie po- 
*rtebnę , a u żadnych dostatecznych wyjaśnień 
6le nadsyła , należy, iżby zacny przyjaciel jego 
?#,I» (bezpłatnie) zrobił wycieczkę na tę wyspę, 
"tórej klitna, jak z przekonania zapewnić może, 

bardzo łagodne i zdrowe. —  Lord Glenelg 
P°dziękował zacnemu przyjacielowi swojemu za 

tak czułą troskliwość o jego zdrowie, a po- 
l6ttl usiłował wykazać , że wysłanie do Malty 
*óch komisyj śledczych było potrzebne. —  Ze 

^ględu , iż lord Glenelg odwołał się na jednę 
J^łWniejszych pod ministeryjum Wellingtona do 

®'ty mianowanych komisyj , książę Wellington 
*!°kiwszy uw agę , ze komisyja jogo an: szeląga 
' 1 kosztowała kraju, dodał? ^Teraźniejsza ke- 
'^yja mianowana była we wrześniu r. %. w tym 

j j6łbtonnym do wiedzenia zam iarze ,  iż różne 
8!fy dotyczące się sprawy rozpoznanemi być 

ale przez rok cały prawie nic o^a więcej 
,'®l działała, jak tylko, iż przysłała rządowi pro- 
^  do zaprowadzenia wolności d ruku na tej 

Co się dotyczę sprawy wolności druku 
t \ Ma l t y ,  pytam was najprzód milordowie, co 
^  Jest Malta ? Jestto  twierdza i p o r t , wielka 
,  r°j-wola dla wojennej siły naszej na Śródziem

ni Morzu. Posiadamy ją przez zdobycie i układ 
l dobyciu. Jestto ważne dla nas wojskowe 

° 1 n ' c więcej. W takich okolicznościach 
<le ' *®k dobrwe jak w Malcie moglibyśmy my-

0 zaprowadzenia wolności druku na pokła- 
okrętu admiralskiego na Morzu Śródziem-

SH, * w koszarach luL bateryje ! Gibraltaru, 
(Sł i!* °kozie sir Johna Colkorne w Kanadzie. 
*Bt° c“ sjcie! s łucha jc ie !) W olne od cc- ęa- 
n0^ . w języku w !oskim vf Malcie sa cińoorr.ey±~ 

Z 10°.000 mieszkańców tej wyspy r.ei- 
c*em *rE^ czwartych części mówi t\ 11 o nruzr.- 

noaltańskićm i nie rosum ie  po w ł o s k u .  
Fe*, i - e i )  1 * tycłi 100,000 najmntćj tal re 

cswartych części nie umió ani czytać ani

pisać. Cóż w takim stanie rzeczy pomoże Mal
tańczykom wolność druku 1? (Słuchajcie I) Mnie
m am  , że rząd powioienby stracić ochotę wznie
cania buntów w innych krajach, mianowicie w pań
stwach swych sprzymierzeńców. M niemam, żeś
my już  mieli tego do syta we W łoszech, Hisz
panii, Portugalii i w samój Kanadzie. (Słochaj- 
ciel słuchajcie 1) Zdaje aię mi w istocie, jakoby 
rzą 1 z tą niedorzeczną maltańską wolnuścią druku 
miał li zam iar,  w państw ach , z któromi w spo
koju i w związkach żyjemy, rozsiewać zaród nie
chęci*  —■ Lord Melbourne odpowiedział: rZa-

_cny książę tw ierdził , ze zam iarem  zaprowadze
nia wolności d ruku  w Malcie jest  , w państwach 
z Augliją sprzymierzonych wzniecać niepokoje I 
bunty. Im ien iem  rządu zaprzeczam tem u  twier
dzeniu. Rząd nie chce w żadnem państwie wznie
cać zaburzeń spokojności , a najmniej w p a ń 
stwach swych sprzymierzeńców, Przytoczony r a 
port komisyi dowodzi jasno i jak najwyraźniej , 
że z zaprowadzenia wolności druku w Malcie ża
dnego niebezpieczeństwa lękać się nie należy. 
Opinije d ruku nie mają żadnego wpływu, chyba 
że są zastosowane do okoliczności kraju. Nie
zgrabne jest-porównanie zacnego księcia, wolno
ści druku w Malcie z owa na pokładzie wojen
nego okrętu. Nie widzę najmniejszej analogii 
między tem i obu przypadkami. W ogóle zdanie 
zacnego księcia o wolności druku i jej pożytkach 
o wiele od mego się różni.* Na mocyję lorda 
Ri pou pód względem przedłożenia rachunków 
zezwolono

Rząd angielski, według M orn ing -H era ld ,  do
stawił hiszpańskiemu dotąd 321,600 karabinów,
100.000 sztućców, 3600 pistoletów, 10,000 sza
b e l ,  6 milijonów nabojów, 938,531 cetuarów 
prochu , 27 żelaznych dział, 12 moździerzy, 50 
jaszczyków amunicyjnych, 18,472 k u l , 22,905 rac, 
1000 namiotów, 2 pontony i t p. JVszystko 
to wraz z dostawami dla legii wynosi 554,454 
funt. sz te r . , z których dotąd ani szeląga nie za
płacono.

Rząd na odbudowanie król. giełdy 150,000 
a na rozebranie starych gmachów bankowych
200.000 fun. azt. zezwolił

Nowy do żeglugi przez Morze Atlantyckie prze
znaczony parowy okręt K o lu m b ,  zawićra oowo- 
wyoalezlone prayrządzenie , za pomocą którego 
woda na żelaznych płytach nad rozgrzanem iy -  
wóm srebrem  prędko się w parę zamienia.

Toronto-Patriot t  dnia 30. marca mieści adres 
700 roformistów miasta Toronto do nowego go 
Łernatora Górnej-Ranady, sir G. Arthura, o względna 
obebod'anio sio ze skompromłtowanyrni przy ro
koszu mieszkańcami onej p ro w iD c y i .  Proces prze
ciw tymże toczy tię właśnie. Trzech z n i c h ,
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Johna Andersoo , Lonnt a i Mathewaa , j a z  za 
zdradę staną na śmierć przez szubienicę skazano.

Francyja.
W odłog dziennika bajońskiego Phare  spodzie

wają się króla w Bajouuie , w podróży , którą 
w kilka dni po zamknięciu izb przedsięwziąć 
zamyśla.

Ilząd z właścicielami pięknego statku paro
wego P h 6 n ix  zawarł układ o przewiezienie m ar
szałka Soult wraz z towarzyszącemi m u osobami 
do Londynu. Statek ten ma być jak  najświet- 
niej urządzony.

Dnia 5. m a ja ,  będącego rocznicą śmierci N a 
p o l e o n a ,  znaleziono znowu wiele wieńców 
z nieśmiertelników, u stóp pomnika jego na placu 
V cndom e  w Paryżo.

Na posiedzeniu i z b y  d e p u t o w a n y c h  dnia
4. maja, w sprawie p r z e m i a n y  r e n t ó w  przy. 
ję to  prawie jednogłośnie artykuły Sty i Gty. Na
s tępnie  przystąpiono do artykułu  siódmego, który 
brzmi w sposobie następującym  : M i n i s t e r
s k a r b u ,  w d w ó c h  m i e s i ą c a c h ,  k t ó r e  
p o  z a g a j e n i u  n a j b l i ż s z y c h  p o s i e d z e ń  
i z b y  n a s t ą p i ą ,  z d a  d o k ł a d n o  s p r a w ę  
o w y k o n a n i u  o b e c n e j  u s t a w y . 4 Artykuł 
t en ,  jak przewidywano, ożywił znowu debaty, 
udzieliwszy im  wysokiego politycznego znacze
nia. P. Mathiou dc la Redorte zaczął najpierwszy 
walkę zapytaniom , azali ministeryjum postano
wiło nareszcie działać ściśle w duchu oznaczo
nym przez izbę i azali się zrzekło swojej idei,  
jakoby ta ustawa nie była na czasie. Minister 
skarbu oświadczył, ze się jeszcze trzyma tego 
samego zdania. Hrabia Mole zbijał nietylko a r
tykuł komisy!, ale nawet wszelkie rozporządzenie, 
przez któreby ministrowie byli przymuszeni 
względem swych działań co się dotyczę rentów 
zdawać sprawę. Zada on , by cały artykuł len 
jako nieużyteczny został wykreślonym. L’. Bartlie 
u t rz y m y w a ł , iż przez to , ze na ministrów za
myślają włożyć ten warunek , zmierzają do oba- 
lonia królewskiój prerogatywy i wszelkich zasad 
monarchicznych , przez co izba stałaby się rz ą 
dem. Przeciwnicy panów ltarlhe  i Molć , k tó 
rzy wystąpili w znacznej liczbie, jako to :  P. P. 
Duchatel, Berryer, Odillon Barrot, Piscatory, D u 
blu re, Schauenbonrg. Gouin i t. p. starali się oka
z ać ,  iź niechęć ministrów przeciw przyjęciu a r 
tykułu siódmego jest znakiem , zo się nie przy
chylają do przemiany i dowodzi , źe jeszcze nie 
odstąpić od wiecznej swej id e i , jakoby ustawa 
ta nie była na czasie. Ze  wszystkich stron izby 
dały się słyszeć głosy odzywające się , iz ponie
waż ministrowie nie umieli z dokładnością oświad
czyć się za lub  przeciw tej sprawie , stanąć na

czele publicznego m niem ania ,  albo tez oprzeć 
się m u  przez królewskie v e t o , teraz nic innego 
im  nie pozostaje, jak  tylko puścić się za kierun
kiem wyznaczonym przez izbę , chyba ze swych 
posad odstąpić zamyślają. Hrabia M o l e  opierał *'§ 
prawie sam jeden z całą maca natorczywotci 
ib ijs jąc jcn  go ze wszystkich siron przeciwtrików■ 
Lecz jakkolwiek zapewnia! o rzetelności swy®^ 
zamiarów , jednak niepodobna m u było pokod*® 
dowodów swych przeciwników. Nareszcie, poni*' 
mo usiłowań pana Cuoin-Gridaioe , by pierwot
ny artykuł komisyi wznowić pod formą podp®' 
prawki, glosowano nad artykułem. Ministrowi0 
więc przymuszeui są teraz w dwóch pierwszy®^ 
miesiącuch najbliższych posiedzień izby zda® 
sprawę , je że l i ,  ja k  p. Odilon-B.srrot się wy 
raża : »uie zechcą się oświadczyć, iż są w P®'. 
wstaniu przeciw izbie.4 —  Dziennik A ’atioHa 
o wypadku tego posiedzenia m ów i: »łV t0°
sposób skończyły się te rozprawy, które z poW®' 
du połączonego z niemi zapytania iniciatyWf 
są najważniejsze ze wszystkich tych , nad kt^' 
rem i się od czasu rewolucyi lipcowej naradza0®' 
Pominąwszy wypadek teD, który oiezmierne ° l4 
znaczenie, jest jeszcze tak ie  d ru g i ,  o który01 
tu  nadmienimy, chociaż jest tylko podrze®* 
nym  : mianowicie ważność, jaką przy tej deb*' 
cie zyskała sobie opozycyja narodowa przez orga(ł 
pana Garnier-Pages. J e m u  winniśmy dwa zas®^' 
nicze środki, dotyczące się wniosku do ustawy ’ 
przemianę na 4 l j l  i rozporządzenie, stanów1?* 
ce, iż właściciel rentów na przypadek, gdyby ł f” 
chowywał milczenie, uważany być ma, jakby <•2 
za przemianą nie zaś za spłatą oświadczył. rZ  p°" 
czątkiem posiedzenia i z b y  d e p u t o w a n y ®  
dnia 5go maja zaproponował jenera ł  Jaij°e” 
miuot jako aptawozdawca , by pan F.mil Gii'af 
din , który w Bourganeuf znowu został ob®a 
nym, do izby był przypuszczonym. Pan Mart,l> 
(z Strasburga) domagał się, by odroczyć to pr , ł  
puszczenie, ponieważ dowieść może, iż rząd a 
pana Girardin używał wszelkich zabiegów, a tP,3f 
nowicio w dzień wyboru rozkazał oa tegoż p'®s 
bę rozdać po między ubogich w Bourganeuł 
tę 1000 franków. Minister skarbu, minister spfa 
wewnętrznych i pan F.dmund Blanc, jo n 0®̂ ! '̂; 
sekretarz w wydziale spraw wewnętrznych, zb'J 
dokładnie te podania, poczóm wybór uz°a 
ważnym i od pana Girardin odebrano przya'f? ‘„ 
—  Naatępuie rozpoczęto znowu obrady nad W0’® 
akiem do ustawy względem przemiany reD.t te. 
Przyjęto jeszcze następującą poprawko : »WyJ. . 
mi od postanowień niniejszej ustawy, 
aż dopokąd osobna ustawa w tej mierze m 0 
stąpi, są renty pięi procentowe, znajdujące a,§ 
posiadaniu gm in i prawem  upoważnionych P
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Łlicznyen zaWadów dobroczynności a Wreszcie 
rozwlekłą tę sprawę zakończono przyjęciem ca
łego wniosku 251 białem i przeciw 145 czarnym 
gatkom. —  Ne giełdzie paryskiej pochlebiano 
Sobie nadzieją , ze wniosek ten  w izbie parów 
odrzuconym zostanie.

Pod względem przyjęcia ustawy o przemianie 
rento w robi uwagę Jo u rn a l  d e j  D eb a ts t  »Ude- 
rzająca mniejszość (145 przeciw 251 głosów) 
protestowała przeciw obłędowi i niesprawiedli
wości. Je s t  przeto rzeczą możliwą pokładać 
aaufanie w ostateczno zwycięstwo słusiuości.* 
»N a tio n a l  p is z e : »Zdziwi nas mniejszość 145 
głosów, protestujących przeciw przyjęcia prze
miany, skoro przypomnićmy sobie , ze gdy o za
sadzie tego projektu uchwalić przychodziło, za- 
ledwo 15 deputowanych miało odwagę z zaprze
czeniem wystąpić. T ę  znaczną mniejszość przy- 
pisują przyjęcia artykułu 7go. ( Ob. wyżej. ) 
Wszyscy także ministrowie, będący deputowany
mi , głosowali przeciw tej ustaw.e. Hrabia Mole
• koledzy jego, m im o większości, która iię prze
ciw nim  wyraziła, dotąd jeszcze są ministrami. 
Miejmy ufność, ze teraz mniej śmiało o czy
stości systemalu reprezentacyjnego rozprawiać 
beda !«

Pana Garoier-Pages mianowano sprawozdawcą 
Wniosku do ustawy, dotyczącego się podatku na 
kole je żelazne.

Komisy ja  i z b y  d e p u t o w a n y c h , mająca 
dać swoje zdanie względem udzielenia pensyi
300,000 fr. dla h r a b i n y  L i  p o n o ,  oświadczy
ła aie za wnioskiem rządu pięciu głosami prze
ciw 4. Przeciwnie zaś zadanie kredytu 600,000 
frank, dla nadzwyczajnych poselstw do Londynu
* Medyjolaau, miało znacznego w biurach izby 
doznać oporu ; wiciu członków ganiło poselstwa 
*0 jako zbytek niepotrzebny ; inni znowu uważali 
Za rzecz niestosowną, iż mianowauo posłów, złi-  
t> rn sic od izby domagano kredytu, tuk, iż tako

w a  do zezwolenia teraz prawie przymuszoną aię
Widij, —  Względem ustawy o kolei żelaznój 
biegała pogłoska, iż rząd odwołać ją  zamyśla i 
zadać bedtie  tylko pozwolenia do założenia ko- 
ł®» żelaznej kosztem puństwa z Paryża aż do 
granicy belgijskiej.

Na posiedzeniu i z b y  p a r ó w  d. 5go m a ja ,  
rozbierano między innem i wniosek o przed.oże- 
®ie ważności ustawy z d. 2 lgo  kwietnia 1832 i 
d* Igo maja  1334, do końca r. 1839 , dotyczą- 
Cej s:ę wyemigrowaoych do Francyi cudzo-ietu 
ców. Hrabia Rloctalombert u s k a i f l  się miano
wicie na niesprawiedliwość rządu względem Ko
łaków , którzy w Algierze i w Hiszpanii z ra 
mienia Francyi siuzyli , a których nie chra  te- 
*** do ki aj u francuskiego przypuścić. T o  ob

chodzenie się porównał z lagodnem i delikatnen* 
postępowaniem, jakie Aoglija względem francuz- 
kich emigrantów przestrzega. Minister spraw w e
wnętrznych powiada, że emigrantom chcącym 
do Anglii się u d ać ,  dawane bywa zawsze dwu
miesięczne wsparcie, dla opędzenia kosztów po
dróży. Nie wkładają na nich warunku, iżby wię
cej powrócić nie m o g l i , tracą tylko za powro
tem  prawo do dalszego wsparcia. We Francyi 
je s t  obecnie 12,000 emigrantów wspieranych lub 
n ie ,  i byłoby w istocie nierozsądkiem zostawić 
ich w kraju francuskim  bez nadzoru. Hrabia 
Tascher  życzył sobie, ażeby z Polakami, którzy 
za Francyję walczyli, z pnwnćm  wyszczególnie
niom postępowano i z ową życzliwością, jaką  się 
Winno nieszczęśliwemu przyjacielowi. Dalsze 
rozprawy odroczono na poniedziałek d. 7. m aja .

Dzieńnik Tem ps  wspomina jako o wieści, ża 
Iiba deputowanych miata uchwalić , iż dopotąd 
budżetu nie przyjm ie, d.ipokąd us ta t" .  o p rz e 
mianie rentów us '' -yjocowaną nie będzie.

D. 7go maja  ; proces w sprawie spi
sku H uberta ,  śród niezmiernego napływu p u 
bliczności, Obrońcą głównie obżałowanego je s t  
syn sławnego Arago. Ponieważ Steuble  po fran
cusku  nie rozumie, ak t oskarżenia po niemiec
k a  m a  odczytauo. Samo rozpoznanie procesu 
miało się d. 8go zaczać.

Książę Archamb u lt  de T a lley rand -F erigo rd , 
młodszy brat k»ręc,a Talleyranda i ojciec księ 
cia de Dinor um arł  w Saint-Gormain r? 78 ro
ku  życia.

Belgija.
Na posiedzeniu izby reprezentantów d. Igo  

maja, przedłożono prośbę rad gminnych i znacz- 
nćj części mieszkaóców gmin Kehleo, Bertrange 
i M am ers , w htórój protestują przeciw wszel
kiem u podziałowi kraju, w układzie , mającym 
być z Halaudjja zawartym. Reprezentańci- Lim- 
besrga i L uxem burga  wydali odezwo do swaich 
kom iten tów , w której się także przeciw wszel
k iem u  podziałowi wyrażają.

No posiedzeniu izby reprezentantów d. 4go 
maja, po między prośbami poddanerai pod obra
dy izby , była także jedna z Arion od ta m te j 
szych m ieszkańców, którzy cało Wielkic-llsięz- 
two Luxetnbnrskie c h c i e l i b y  widzieć jedną i nie- 
rozdzielną prowinryją.

Dziennik H ande lsb lsd  pisze , co następuję  , 
z Bruxolii : »Z pewnością zaręczyć możem y, żo 
do wiadomości rządu naszego dószła uczyniona 
przez gabinet londyński nieodmienna uchwala ,  
podług której gabinet ten nie z-ćierpi, ażeby Beł- 
gija pod jakimbądź pozorem uwaloiała się teraa 
od wypełnienia zobowiązań, do czego przycby-



Ula się podpisaniem traktatu  z d. l5go listopada 
4 8 3 2 ,  który główne warunki Belgii i je j  o m a 
nie za niepodległe państwo zawiera- ^aden  
a dzienników naatych nie wiedział o t ó m , lecz 
było to wiadome ltilkn członkom izby > wnet 
uchwalono wzburzyć umysły w Luitem bursk iem  
5 Iśimburskićm, w nadziei, £e przez to mocar
stwa w obawę wprowadzone być m o g ą , a z* 
wsparciem Fraocyi to się uzyska, do czego w 
rzetelny sposób żadnej pretensyi m ieć  nie m o 
żna. T y m  czasem niech się Ilolandyja tym  wiel
k im  krzykiem nie zraza. Wiadomo tu W ogóle 
bardzo dobrze, iż o żadnej odmianie 24 artyku
łów myśleć nie należy, a mianowicie pod wzglę
dem  terytoryjalnych postanowień, lecz p m k t  ten 
na czoło stawiają , eżrby później ustąpiwszy vv 
n im ,  wystawić go za ofiarę i przyzwolenie, zwła
szcza dla lepszego poparcia trzymanego jeszcze 
in  p c tto  żądania.- szczególnie co sio dotyczę za
ległego dłagu. A°"ił ta z-uzyta taktyka do pręd
kiego załatwień '■ z w ' ~**ych przydatną być 
m oże, nie jostosi... stanie czadzić , otojj *yl® 
jes t  pewma , ze król Leopold Diespt zyjO jej oso
biście, co jego zimna i zbaczająca odpowiedź na 
adres dostatecznie dowiodła, jak nie bardzo jest 
zadowolony z tego nierozważnego naszych depu
towanych postępku.«

T u rc y ja .
Z K onstantynopola .  —

Nie darmo rozeszła się tu pogłoska o kilku 
wypadkach zarazy j  wypadki to jakkolwiek rzad
kie, wzbudziły przecież obawę i uważane są za 
złowieszczą przepowiednię, z powodu, żo wyda
rzyły się w różriych punktach i częściach m ia
s t a ,  zpacznie od siebie oddalonych, liomisyja 
niedawno przez Pertę  ustanowiona, celem przy- 
w iedtenia w wykonanie nowego systemalu kwa
rantanny , przez Sułtana przyjętego , nie o- 
rnieszkała po au-zymaniu pierwszej o zjawienia 
sio zarazy wiadomości, przedsięwzięć dzielnych 
arodków dla przyllatnienia je j  w obrębie niia- 
ota, przez odosobnienie zarażonych od ukazują
cych wątpliwe oznaki , oraz przez oczyszczenie 
nawidzonych przez nią domów. Porta wezwała 
doktora Bular, do uczestnictwa w procach m ają 
cej się utworzyć dyrekcji kwarantanny, tudzież 
przy urządzeniu głównych szczegółów tej służby.

(Gaz. R zą d .)
Handlowe i morskie doniesienia Lloydy austry- 

jackiej , zawierają z Alesandryi pod d. l6go  
kwietnia następującą wiadomość: izKząd nasz otrzy
m a ł  raport o zupełnej kiesce powstańców w Sy- 
ryi, którzy wszyscy oprócz 156 osób, ratujących

się ucieczką, wpadli w ręco wojska egipskiego 
pod dowództwem Solimana paszy «

—  O

W iadomości handlowe i przem ysłowe•

(2, korespondencji pryw atnej J  
Ołomuniec. Targ  na  w o ły  d. 16. maja  1838.

N a  t a r g o w i c ę  p r z y p ę d z o n o  ogółem 342 
wołów, które m ałem i partyjami przedane zostały.

P r z e d  t a r g i e m  s p r z e d a l i :  l )  Kasper Ko
łakowski, z Sokołowa , 100 w ołów; 2) Markus 
Stimmcr, z Prsarzowic, 00 ; 3 )K om aszkan , zK ut,  
1 5 7 ;  4) Mechel Le idner ,  z Mielca, 50 ; 5) Ma
j e r  K ohu, z Iiomarowic , 4 4 ;  6) Zaleński, z Se- 
rednicy, 07 ;  7) Grzegorz Krzeczunowica , ze 
Stanisławowa , 100 ; 8) dtto. 63 ; 9) Wawrzyniec 
Czypizarski , z Bezka , 81 ;  10) l lub in  Sacher,  
z I lu łaczkow iec , 1 1 7 ;  11) Janas H aberm annt 
ze Stratyua , 102 ; 12) Ignacy Krzeczuaowicz , 
z Bułszowca, 161. M ałem i partyjami około 
120. —  Kazem  1282.
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zr. |k r . cetnar^

Do W ićdnia i Pragi st. t . 90 380 _ 10 10 lj2
—  Pragi stado Nro. 2. 76 337 --- 14 9
—  W iednia i Pragi st. 3. 155 3J4 400 --- 1 1J4 11 3j4
—  Austryi st. N ro. 4. 44 325 --- 6 9

Pragi stado N ro. 5. 39 1J2 305 --- 4 1J2 81J4
—  Znojm n st. N ro. 0. 97 194 -- — 6 1J4
—  W iednia st. N ro. 7. 88 420 --- 12 11
—  Pragi stado Nro. 8. 55 340 --- 8 9
—  dtto. stado Nro. 9. 72 337 30 9 91 j4
—  W iednia st. Nr. 10. 113 357 30 4 10 1J2
■— Czech stado Nr. 11. 
—  W iednia na wagę cct% 

po 37 zr. z 2 rad, bez 
proc. stado N ro. 12-

90 292 30 12 8

Targ  tego-tygodniowy wypadł bardzo l i e b °> 
albowiem tylko 342 wołów przypędzono, a m ig ' 
dzy temi jedno stado ze 107 sztuk niejakiego 
Perlą  Im m ergluck  z K rakow a; woły tego stada' 
przedane zostały także w m ałych  partyjach.
Ale przed targiem  kupiono 1282 w o łów ; z tych 
stada Nr. 1 , 3 ,  7 i 10 odznaczały się dobr§’ 
jakością. —  Cena na targowisku była nieco wy1' 
sza jak  zwykle , bo mało było b y d ła ,  a w i ę k 
sze dopytywania. —  Cena cetnafn wołowiny ^  
Wiedniu chwieje się jeszcze zawsze między ° 
i 38 zr. w. w. —  Na przyszły tydzień przyP® 
dzą zapewne znowu do 1500 wołów na p r z ę d ą
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